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dzież  t r z e m e s z e ń s k t  po jawi ła  się na 
u l ip ach  m i a s t a  z czarnemi  p r z e p a s ­
k a m i  na  r ę k a w a c h  swoic h  p ł a s z c z ó w .

J a k  się okaza ło  m ło d z i  n a r o d o w c y  
z g r u p o w a n i  w p la ców ce  „ M ło d y c h "  
Ob o z u  Wie lk ie j  Po lsk i ,  n a  z e b r a n i u  
s w e m  w d n i u  21 g r u d n i a  ub .  r. u- 
chw al i i i  eo nas tępuje :

„Młodzi  w T r z e m e s z n i e  na  z e b r a ­
n iu  s w e m  w  dniu  21 g r u d n i a  o m a ­
wia jąc za j śc ia br ze sk ie ,  p r / e z  k t ó r e  
s p l a m i o n y  zos ta ł  ho n o r  o j c z y z n y  n a ­
szej,  Po ls k i ,  p o s t a n a w i a j ą  na  z n a k  
p r o t e s t u  i ż a lu  nos ić  n a  lewej  ręce  
c z a r n ą  p r z e p a s k ę  n a  z n a k  ża łoby ,  
dopó ki  hono r  nie bę d z i e  .O jc z y ź n ie  
n a s i e j  z w r ó c o n y " .

Pod  tą  - e z o iu c ją  w i d n ie j ą  p o dp is y  
10ó cz ło n k ó w  t r z e m e s z e ń s k i e j  p l a ­
cówk i  M ło d y c h  O. W.  P. z k i e r o w n i­
kiem jej  p. L e o n a r d e m  W o l f f e m  na  
czele.

Red. Łukaczyński na wolności.
W  c z w a r t e k  d n ia  8. b. m.  t o c z y ­

ła się w są d z ie  p o w i a t o w y m  w C h e ł ­
m n i e  r o z p r a w a  p r z e c i w  r e d a k to ro w i  
■Ziemi C heł m iń sk ie j*  Zb ig n ie w o w i  
L u k a c z y ń s k i e m u ,  o s k a r ż o n e m u  za 
p r z e m ó w i e n i e  p r z e d w y b o r c z e ,  w y ­
g łosz one  w R o bako w ie  w pow.  c h e ł ­
m i ń s k i m ,  g d z ie  r z e k o m o  p a d ł y  z w r o ­
ty ,  k t ó r y c h  t r e ś ć  ko l id u j e  z k o d e  
kse„(i k a r n y m  m ia n o w ic ie  §  8 I 3 i  
1 360 p. i i .  Akt  o s k a r ż e n i a  z a i z u -  
oał  red .  Ł u k a c z y ń s k i e m u  k r y t y k ę  
są dów  w z w i ą z k u  ze s p r a w ą  b r ż e ś -  
ma  raz  u j e m n e  w y r a ż e n i a  pod 
a d r e s e m  prz esz ło śc i  P i ł s u d s k i e g o .  
u o p ie rw szego  z a r z u t u  w to kn  ro z ­
p r a w y  s a d  n ie  z n a l a z ł  d o s t a t e c z n y c h  
P « d s . i w .  -Vie obyło  się p r z y t e m  b ez  
pew] igo m e y d e n t u .  Mianowic ie  p r z e ­
w o d n i c z ą c y  i n d a g o w a ł  oskarżonegc

d l ^ ^  T>ZlW? tU’ sądy o s ł -aziły w Brześciu niewinnych posłów
s k a r ż o n y  odpowie dz ia ł  na  to‘: „Nie 

m o g ł e m  ta k  p o w ie dz ie ć ,  bo nie

P r z Jri ’ ■P ^ ° ? V1' l y ij n ^ w i n n i .Przoc i  ii s iedn-ał  m i ę d z y  n i m i  pose ł
a. m a Ka z B.B., s k a z a n y  za  z łouzie j-
W0 ■ Oświadczenie osnarionegu

w y w oła ło  na  sal i  po ru sz en ie .  Są d  
nie in dagow ał  j u z  więcej  o s k a r ż o n e ­
go.

Po p rz e s z ło  d w u g o d z i n n e j  r o z p r a ­
wie zap a d ł  w resz c ie  w y ^ o k  z a s ą d z a ­
j ą c y  r e d .  Ł u k a c z y ń s k i e g o  z § 131 
na  m ie s ią c  więzienia .  D l a  z a k w a l i -  
fike w an ia  w y s t ę p k u  z § 360 p. 11 
s ą d  nie zna la z ł  d o s t a t e c z n y c h  p o d ­
s taw.

Po n ie w a ż  red .  Ł u k a c z y ń s k i  p r z e ­
s iedzia ł  w w ie z ie n iu  ś le a c z e m  55 dni  
p r z e to  z a r a z  po w y r o k u  zna l a z ł  się 
na  wolnośc i .

M łodzież Obozu W ielkej Polski  
przed Sądem .

P r z e d  są d e m  g r o d z k i m  w K r a k o ­
wie to czyła  s ię  p o n o w n a  r o z p r a w a  
p rzec iw ko  k i l k u  cz łon kom m ł o d y c h  
Obozu  W elk.  Polski ,  a mia now ic ie  
m gr .  E u g e n j u s z o w i  S t e fa nc e ,  K r z e ­
m iń s k ie m u ,  K r u k o w i ,  Kocce  oraz  
M a r t y n o w s k i e m u ,  o s k a r ż o n y m  z §  3 
us t .  pras.

A k t  o s k a r ż e n i a  z a r z u c a  im: a d  1) 
n i e l e g a l n y  kolportaż  oraz ś w i a u o m e  
p o d a n i e  f ik c y jn e g o  n a k ł a d c y ,  z n a n e  
go m a n i f e s t u  C a e s a r a  „do  w i e r n e g o  
l u a u  kraKOwskiego* a re szc i e  n i e ­
l e g a l n y  k o l p o r t a ż .

W s z y s c y  o s k a r ż e n i  do w in y  się 
nie p o c z u w a j ą  i j e d n o z g o d n i e  s t w i e ­
r d z a ją ,  że ko n f i d e n t  po l ic y j ny ,  k t ó r y  
k r y t y c z n e g o  dn ia  s p o w o d o w a ł  ich 
a r e s z t o w a n i e  — d z ia ła ł  pod  w p ł y ­
w e m  a lk oho lu .  Z eznan ia  ś w i a d k ó w ,  
a to po l ic ja n ta  o r a z  k i l k u  k o n f i d e n ­
tów,  b y ł y  n ie je d n o k r o tn ie  rażąco  
s p r z e c z n e .

P o n i e w a ż  o s k a r ż o n e m u  F l i s ow i  we 
z w a n ie  n a  r o z p r a w ę  nie zosta ło  d o r ę ­
czone  p rz e to  sąd ,  z g od ni e  z w y m o ­
g a m i  u s t a w y ,  r o z p r a w ę  odr oczy ł .  
P r z e w o d n i c z y ł  s. s. o. K r u p i ń s k i ,  
o s k a r ż o n y c h  b r o n i ł  a d w .  dr .  Pozo -  
wski .


